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PIĄTEK.  

R O K  1 8 2 8..

N O W O Ś C I  f V A ! U Z 4 i r S t i l E  
R o m m i s s ja  R z ą d o w ą  S p r a w  W ew n ę trz :  1 

PoJ cTl  W  d o p ę i u i c n i u  A r t :  P o s t a w i e n i a
z d,  3 b. m . ,  t u d z i e ż  w  r o z w i n i ę c i u  Art. O u- 
r z ą d z e n i a  swoiego .  d. 6 ,b. m. m i a n o w a ł a  De-  
m u t a c j ą  do T a r g u  n a d c h o d z ą c e g o  Sio Jąnskicgo 
n a  W e ł n o ,  której skład iest następu,ą c y :  1) 
is Radcy Stańu Dyrektora Jenerał: Przemys u »
Kuusi tów , iako Prez.yduiącegowDeputacji .  2)
Referendarza Stanu J a z w i m k i e g o , Naczelnika  
Wydziału w Kommissji  Rzą: Spraw \  ewnf  rz: 
i Policji.  3 )  Referendarza Stanu D u n in a  , Kom-  
missarza do urządzania fabryk w W o .e w o d z t^ c b  
Płockiem i Augustows: 4 )  Naczelnika J
fabrycznej , i Koinmissarza Fabryk przy Rom-
S t  WoVe: Mazowiec: P. fi .  T y k e l .  D . p . U -
cia t a ,  która posiedzenia swe iv Rynku Siaro,  
„o miasta pod 119 odbywać m a ,  załatwiać bę­
dzie wszystko,  co się tycze tak udzielania n- 
brykantoiTf pożyczek na kupno wełny , lakotez 
postępu czynności  targowych w ogólności , po­
dług wskazanych sobie przepisów; do INiej 
przeto osoby interessowpne zgłaszać się zechcą.  
_  W Warszawie d,  18 /Czer: 1828 r . —  Mini­
ster Brezy du: T .  M o s to w sk i .  Sekretarz Jlny
A u s :  K a r s k i .

ffcabia L a  Ferone Syn Ministra spraw zagra­
nica: państwa francuzkiego , Oficer strzelców ,
w przeieżdzie wczoraj przybył  do ars za  wy.

Drugi poszyt pisma Lekarskiego M a g a s m  
fu r  H s i lk u n d f i  a n d  N a tu rw is se n sc h a j t  in 
'P o h n ,  wyszedł  z pod prassy. Następuiące

W S P O M N I E N I A .

U stanow ienie  PUośg- 
w ó d z tw a  L ubelsk ie -
go J.474.

w nim Znajduią się rozprawy: Postrzelenia a
chorobach, serca przez Prezesa Dra W o l j f . .  O 
czarnej kroście p. Dra L e v e s ta m  w Łomży .  O 
Sposobie życia i właściwych chorobach żydów,  
p. Dra de T he ine .  Postrzeżenia ophtalmiczne  
p. Dia I le l v e r d in g a .  Opisanie nowego narzę­
dzia do operacji szyi  mac;. ,2 tabelią litogr: p. 
Profeso: Dra M ile .  Spostrzeżenia praktyczne.  
Prenumeratorów ie otrzymają go w Księgarniach  
albo u pry walny ch osób u których prenumeratę  
złożyl i .  Dla tych którzyby ieszcze chcieli to 
pismo prenumerować,  uwiadamiam: że Ksig-  
garnieJJ. Giiksberga,  Pfaffa, Brzez iny,  Kerma-  
11 a et Com:,  na “Prowincji zaś WVV. Doktoro­
wie Epoch w Kutnie,  Kubelski w P łocku,  ił lauuu 
w Kaliszu,  Levy w Radomiu,  Leveslamm w Ł o m ­
ży , prenumeratę przyjmuią,  iako równie i pod­
pisany Wydawca mieszkaiący przy ulicy Mio­
dowej w pałacu JW. lira: Paca.—— D r  L eo .

P ie rw sza  K w a d r a  dziś o godz: 4  , min: 17 ,  
popołudniu .—  Wczoraj b yło  ciepła stopni 18.

f F  D z ie n n ik u  P e te rsb u rsk im  są  n a s tę p u '  
icice w iadom ości z  G łów ne j  K w a te r y  p o d  
B ra jło w e tn  od  5 do  14 M a i a . — J. C .M.  W . X .  
MICHAŁ przybywszy d. 5 Maia do W3i K a z a s  
pod Brajłow etn^  objął natychmiast dowództwo  
naczelne oblężenia lej twierdzy i wojska do 
tej czynności przeznaczonego.  Trudności  w d o ­
starczeniu faszyn, koszy szańcowych -i innych  
materjałów potrzebnych,  które o 60 wiorst  
sprowadzać musiano,  nie dozwoli ły  razpoczę-
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eia r ob o t  około oblężenia ,  tak p r ędko  iak so ­
b ie  żyć/.ono.  W dniach wainoenienia  naszego 
s t anowi ska ,  usypano 2 zbrojne  ba te r je  o 3ch 
dz i a ł ach na p r awem skrzyd le  p ierwszej  linji o- 
par t ej  o lewy b r zeg  Dunaiu .  Obiedwie te b a ­
te r je  ,  odpowiedni e  l ewemu  sk rz y d ł u  półbąs t jo-  
nu  tw ie r dz y ,  k ie ruiąc  ogień wzd łuż  biegu r z e ­
k i ,  p r z ym u s i ł y  ma ł ą  flotyl lę n i ep rzy jaci e l ską  
anajdui ącą  się na kotwicy p r ze d  for tecą ,  do 
odp łyn i en i a  z wodą dla unikni enia  s t rzałów 
er tyler j i  naszej; d.  9 celem odwrócenia  bacz­
ności  nieprzyjac i ela  od miejsca zamierzonego 
at t aku na prawem skrzy die naszem,  usypano na 
końcu lewego sk r z yd ł a  balei ją  moździ erzową,  
k tór a  odpowiedzia ła  oczekiwaniu na szemu,  Nie-  
pr zyi acie l  zwróciwszy w tę  s t ronę wszystkie n- 
s i łowania ,  da ł  nam sposobność do zrobienia  
w przeci ągu 2ch nocy (od 11 do 13)  bater j i  
'o 24ch  dz i a ł ach ,  przeznaczonej  do p r z y g ł u sz e ­
nia -ognia z twierdzy .  Usypana  ona była  o 
1(50 sążni  ( s agius)  od twierdzy p r zed  p r z e d ­
mie śc i em które  spal i l i śmy,  nap rz ec i w  wieloką­
ta w końcu lewego sk r z yd ł a .  Bater j a  wspo- 
inniona rozpoczę ł a  ogień dnia 13 ze św i t em 
w p rzy tomnośc i  J. C.  Mci ,  który bez p rzerwy  
6 godzin z największy m sku tk i em dz ia ł a ł  i zmu­
s i ł  prawie, wszystkie  ba t e r j e  n i eprzyjac i elsk i e 
do mi lczen i a , z r ządz iwszy  dosyć  znaczneszko -  
dy ba s l jonom,  przeciw l eg ł ym.  W nocy z d .  
13 na 14 faszyny i kosze szańcowe będąc w d o ­
statecznej  ilości przy rządzone ,  o tworzono pr zy .  
kop  i następnie  rozpoczęto d ru gą  równo leg ł ą ;  
usypano w tym  czasie ba te r ja  moźdz ie rzową 
na  końcu lewego naszego sk r zyd ł a .  R o bo ­
tom tym  jednak  sp r zec iw ia ł  s i ę  n i eprzy j a­
ciel ,  k t óry rozpoznawszy naszych robo tn ików 
p rzy  świet le x igzyca , wym ie r zy ł  przeciw n im 
dość mocny ogień ,  pomimo ciągłej; kan o na d y ,  
która  bez p r ze r wy  2 dni t rwa ł a ;  st rata nasza 
b a r d z o  ma ł a  b y ł a ,  2ch l udz i  zabi to a 9 r an i o ­

no.  Bo le sną  by ł a  z naszej s t rony s t ra ta  Pułko-  
wnika Kozaków Doński ch  JJron ińshiego  zabi­
tego od kuli a rma tne j i

Z  B u h a res tu .  l e n e r a ł - P o r u c z n i k  B o ł t ,  do­
wódca (3 ko rpusu ,  z ł o ży ł  R apo r t  Fe ldm ar sza ł ­
kowi iF i tg en sz te jn o w i ,  że Po dp u łk ow n ik  wojsk 
Dońsk i ch  ZoLałereJf  z a i ą ł  dnia 9 tego miesią­
ca z pu łk i em  Kozaków tegoż nazwiska  Miasto 
R r a io w ą  , stolicę M a le j - W o ł o s s e z y  s n y . Kaj- 
i n a k a n ,  D uch ow ie ńs t w o ,  Boiary  i L u d ,  p r z y ­
byl i  na spotkanie  wojsk naszych , k tór e  przy ­
jęli  iako oswobodziciel i  i wybawców od zguby,  
k tó r ą  zagrożeni  by l i ;  po n i e w aż ,  pod ług  wieści 
j aki e ich d o c h o d z i ł y ,  T u r cy  miel i  z ami a r  na­
paść na to nieszczęśl iwe miasto i zbu rzyć  go 
zupe ł n i e .  >

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .  
W e d łu g  listów handlowych z L o n d y n u  nie 

t y lko  w Ang l j i , ale nawe t  i we F ranc j i  stara­
ją  się., o- zakupienie  zhoi.a. za g ra n ic zn e g o ,  bo 
zboże kra towe nie iest  dostarczające '  m  wyży­
wienie ludności  w tych państwach.  —  Z łodz i e ­
je Lond yń scy  "nie kon łen tu ią  się własnością 
p r yw a tn ą ,  n iedawno ukradl i  w pobliskośći  ta­
mecznego  a r s ena łu  Granatnik ważący przeszło 
PO00 funtów!!—  Donoszą  z F r anc j i ,  że w De­
par t amenc i e  AJozelti  p rzemycen ie  towarów zna. 
cznie  się pomnaża  i iest  przez  wyuczone  Psy 
uskut eczniane .  P r e f ek t  tegoż Depar tamentu  
p r z e s ł a ł  rządowi  r apor t ,  że w iedr iym z obwo­
dów od 1 Marca 1827 do I Marca  r .  b. prze- 
sz ło  58 ,277  takich p>ów zag rani cę ,  dla prze- 
nies ienia zakazanych towarow do Francj i , .  Z tych 
Psów zabito 247 t w czasi.e ich  powrotu,  znale­
ziono przy nich w ognie 1383 funtów kont ra­
b a n d y , . prze to wyrachowano,  że 55 ,800  psow, 
■którzy uszli z pod baczności  ce lników,  wpro­
wadzi ły  29(5,800 fum: zakazanych tow arów “do 
kraiu.  Dla un ikni enia  tak znaczmy szkody 
dla Państwa F rancuz:  wyszed ł  r ozkaz ,  ażeby
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źad,en p od ró żny  mający jednego  lub więcej  psa 
przy  s o b ie ,  nie  p r z e b y ł  grani c  Francji  nie ma-  
iąc  paszportu.  —  Bul la O j c a  S.  tyczącą s i ę .  
organizacji  Bi skupstwa w  B a zy le i ,  p r zy by ł a  
niedawno do Lucerny  i tamecznej  Nuncj at urze  
oddaną została.  —  D o n o s z ą  z Madrytu,  d. 27  
z.  111, ze  z i mn e  po wi e t r ze  p o ł ą c z o n e  z usta*., 
w i c z n y m  d esz cze m dotąd sio n i e o d m i e n i ł o .  —  
Ni e da wn o  r oz es z ł a  s i ę  wi eść  w M a d r y c i e ,  i d 
Maur owi e  opanowal i  twi erdzę  G e u t ę ,  co w e ­
d ł u g  zdania starych woj owni ków l l i szp:  ł a t wo  
nastąpić  m o g ł o ,  bo twi erdza od ostatnich w y ­
p adków w o i e n n y c h ,  w ki lku miejscach iest  z n a­
cznie  Uszkodzona.

D o n o s z ą  z L o n d yn u  Se p r ze s z ł o  1 4 9 0  z na ­
czn ie jsz ych  kupców i 'Bankierów tej stol i cy p o ­
dało  prośby do J*by ni ższej -Parl amentu , w k t ó ­
rych upraszal i  aby / p o w o d u  sz kód  i aki e  w y ­
nikają przez  p ędz eni e  b yd ła  m i a s t e m ,  takowe  
odtąd b oc zne mi  ul icami  p ędz one  b y ł o .  Su pl i -  
kanci  uskarżali  s i ę  takż,e, że  b y d ł o n a  targ pr o­
wadzo ne  częst okroć  bywa mor zo ne  g ł o d e m ,  oraz  
niei i fos'ciwie bi le  , p rz ez co  mi ęs o  iest  tak n ę ­
dzne  , że co rok o 4 , 0 9 9 , 0 0 0  t i p :  staie.się p o — 
dlejszein iak dawni ej .——Gabinet  p o l i t yc zn y  ni e­
g d y ś  z m a r ł e g o  h a n in g a  l iczy  teraż 15 c z ł o n ,  
k ów , gabi net  L iw erp o L k i  1 4 ,  a gabinet  / / e -  
l ingtćński  11 c z ł o n k ó w . —  Miuis lerjum f ran-  
c u z k i e m a  zamiar  z a ło ż y ć  nową pocztę  przez  
D i e p ę  do L ondynu  która b i eg  i i s lówói  i ed ne -  
go miejsca na dr ug i e  w ciągu .32 go dz i n  ma u- 
skutecznic.*—• W p.obliskości  j eziora L r  j e  w A-  
m e ry c e  pó ł no cn ej ,  znaj dowało  się  d r z e w o  o r z e ­
chowo mające . 0 0  stop gr ubo śc i .  To  d r z ew o  
sprowadzono tera.* do A n g l j i ,  g dz i e  ma być  
publ icznie  sprz edane .  —  Don osz ą  z S ta m b u łu  
ze Sul tan odwie dz a c o d z ie nn i e  znacznie jsze  
miejsca tej s t o l i c y ,  a nawet i nko gni to ,  dla p rz e ­
konania s i ę c z y  i ego  r ozkazy zostały  śc iś le  do­
p e ł n i o n e , okazuiąc p r z y t e m  n i ezmor dowaną

pracę , g d y z  nic  n i euc ho dz i  i ego  bacznośc i  , 
z wł as zc za  organizacja wojska i i nn e  r o z p o r z ą ­
dzenia  wo i enne  , co ws zys tko  bez z w ł o k i  w y .  
k onane  by ć  m u s i . —  P r z e c h o d y  kor pu sów T u ­
r ecki ch n i e p r z e r y w i i ą  spokojnośc i  iaka c ią g le  
panuie  w Stam bule.  G d y  n i e da wn o  p r z e d s i ę ­
wzięto  różne  r e f o rm y w sądownic twi e  i o p ł a ­
tach p r a w n y c h ,  z a k o ń c z y ł  S u ł t an  w yd any  f ir­
man nas tępuiącemi  s ł o w y ,  ' (Magnaci  Państwa  
Ql tomań ski ęg o , n i ezbytkuj c i e  z powodu iż z e ­
bral i ście  znaczne skarby i z ł o t o ’, abyś ci e  s i ę  za 
p o moc ą i ego  wy w i n ą ć  mogl i  z r ą k  s p ra w i e d l i w o ­
śc i  wczas ie  n ie d op e ł n i e n i a  was zych o bowiąz ków*  
'Bądźcie przek ona ni ,  że  to was ni eochroni  od  

- k a r y  sprawiedl iwej ,  B ó g  was r ówni eż  karać k a ­
rać bę dz ie  iak naj l i chszego  z ł u d z i ,  a b e z s t r o n ­
n e  praw o wszędz i e  was znajdzie))

W ę g r z y  maią iuz nawet i O pe rę  wł asną .  Ni e-  
dawno w Peszcie wystawi l i  Ope rę  C yrulik  S e ­
wilski  (A bzęwif lai  Bor Lel y) .  To wa r zy s t wo  to 
ma d o b ry c h ś pie waków , / pi ianowic ie  J P.Nae / ' -  
dahillyego  , który g r a ł  Figara , P .  P a li  s ł a ­
wi o n e g o  t e n o r z y s t ę ,  i p .  Derine  śp ie wac zkę  
z n a m i en i t ą .  -—-  Iiadzą n i e k t ór zy  we L r  u n c j i  , 
a b y  zniesc  tak .hanbiąc.ą lud*k-oyL., karę g a l er o ­
wego  więzienia- ,  pr ze zna c zo ne go  dla z b r o dn i a ­
rzy  , a na to m i e j s c e ,  z aprowadzi ć  sp os ob em  
angie lskim,  karę wygnani a iak w A n g l j i  d z i e i e  
s i ę  to do B o ta n y - B a j ,  S  idnej - h i v e  , albo 
do Hobarts townu.  Pr oponują,  na cel  ten osa­
dy k oł o Senegalu.  —  W e ta ń a ,ch  z\ednoctófiych  
-Amen y  k i  północnej  iest 29  t owarzys tw uczo­
n y c h  , z ł y c h  17 p oś wi ę c o n y c h  samym'  naukom  
p r z y r o d z o n y m . —  Na ostatniej  1 wys tawi e  sztuk  
n adobnych w M adryc ie  , lubcf nic w malarstwie  
s z cze gó l n i e j sz eg o n i e  b y ł o ,  d z i e ł o  atoli  H i s z ­
pana A lv a r e z  p o w sz ec hn e  z y s ka ł o  p o c h w a ł y .  
Wystawia g rupę  , gd z ie  syn przy oblężeniu Sa-  
r agóssy  broni  Starego ojca.—  U O N I E S I E J S I A .  

Koininissja Nadzoru JłudowI Korony,  podaie do
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wiadomości,  iż w dniu 11 Lipca r. b. o godzinie 10 
z rsn a ,  łia  gruncie Possessji > T  9634 > 5659, przy u- 
liey Marj 'ensztadt i Garbarskiej pod krerunkiem Ja r-  
lnińśkiego In tenden ta  Zam ku Królewskiego i Hoff­
manna tc, Budowniczego, odbywać się będzie Licy­
tacja in plus za gotowe pieniądze, na matecjały 
zBudowJ wyżej rzeczo-uych Posr.essji d o  rozebrania

Vx

zecht 
rze
K r ó l e w s k i m  p r z e j r z a n e  b y ć  m o g ą .  —  W a r s z a w a  d
16 Czerwca 1893 r.  —  Z polecenia Kommissji E m icri'
Sekretarz,  . . .  , Q r i i

Maiacy chęć wydzierżawienia ba lat  3 io lw arkudo  
6 tysięcy rocznej dzierżawy wynoszącego, z dostate­
czną pańszczyzną! pomieszkaniem, odległy być m o ­
że o S  mil od W arsza: ż tę j  lu b -z tam te j  strony M i-  
sły ,  raczy się zgłosić do Handlu Sukiennego^ G rabo­
wskiego p r z y  .ulicy Miodowej w,Pałacu tegoż.

Po trzebny  iest ‘ Nauczyciel k tóry  oprócz ięzylta 
Polskiego, Francuzki ,  niemniej w innych przedmto- 

1 tach history: iest biegły.  Życzący, zostawi swój'adres 
przy  ulicy Bielańskiej pod Nr 009 u Szwajcara. 

Pcdaie sic do wiadomości, iż. są do sprzedania

mahoniowa, Szory angielskie na parę Koni, Szkła,  
Porcelana, i t. cl. iryiący-chęć kupna  raczą się z g ło ­
sić pod Nr 451 w domu zwanym llezlerowskim pa 
pierwszem piętrze od ulicy Senatorskiej.   ̂ ^

Po trzebny  iest w W’’oiewódzlwo Sandomierskie n a .  
aczyciel do dzieci,  k tó ry b y  b y ł  w stan ie  przysposo­
bić ie do 3cicj Klassy a następnie i do 4 t,Jj> posiada- 
iący ięzyki francuski  \ niemiecki,  Tam że potrzebną 
iest piastunka w średnim wiekp, rodowita i iancu..ka 
lub niemka. Wiadomość powziąść można pray ulicy 
Bielańskiej .pod Nr 604 na 1 wszem piętrze.

Jes t  do sprzedania drzewo sosnowe przy  ulicy 
Browarnej na Placu G aduszeskiego 'z łożone,  w iednej

Miasta Nr 119. - /
Pantal jon  mało używany iest do sprzedania pod 

ffr 28 11a przeciw Z am ku  na Sgiein, piętrze.
Kareta  pakowua w dobrym stanie i Kocz *£yw«-

ny zdalny, są do sprzedania, Wiadomość u Andry- 
szkiewicza Lakiernika  pod Nr 614 Lit: J .  w kącie 

"ulicy Niecałej,
/ r - p P a r c e la n a  stołowa zB aranów ki ,  od dawna spo­

dziewana, p rz y b y ła  do Handlu Al: Szmelowskie- 
go dawniej B. Kaute i Koinp: przy ulicy Senator­
skiej N r 460.

Do naiecia od Sgo Jana r. b .  różne pomieszkania 
wygodne przy ulicy Bonifraterskiej Nr 2160.

Niemka od roku z Berlina do W arszaw y przyby­
ł a  i tu iako Bona w obow iązkach zostaiąca, życzy 
sobie podobnego miejsca w porządnym domu,obezna­
ną p i ry tem  ies iz  gospodarstw em, praniem i szyciem. 
Bliższa wiadomość w Drukarn i  Kur jera'.

Osoba opatrzona w. dobre świadectwa tak  kondu- 
ity iako i zdatności, iest potrzebną  na Rządcę dóbr. 
Wiadomość w domu Gersza na Podwalu Nr otancji 5.

W  domu przy ulicy Żelaznej pqd Nr 1124 5;) <1° 
wynaięcia z w olnej ręki każdego czasu następniące 
lokale 1) Na szynk 2 pokoie, ałkowka, piwnica i 0 - 
g ródek. 2)  T r z y  pokoie z kuchnią i piwnicą. 3) 
Kamieniczka w ogrodzie składniach się z dwóch izb 
i facjatki.  Życzący sobie takowe nniąć ogółem lub 
częściami, zechce się udać na grunt do Właścicielki 
lub pod 4ó0 przy ulicy Krakowskie  Przedmieście 
do szynku, gdzie" ó"w arunkach  najkorzystniejszych 
zainformowanym zostanie.

Z Poniedzia łku  na W torek  todest d. 17 Czerwce 
r. b. z Placu Nr 209S przy ulicy Juflantskiej ogro­
dzonego, zag inął  Z rzebak  skarognindy raaiący lat 3 
skończonych w Maiu, znaki i ego są; noga zadnia  od 
pęclny do kopyta b ia ła  i małe sedno przy k łębie ,  toż 
coudy. Kto takowego miał niech raczy  oddał  pod 
ten sam numer, a otrzyma przyzwoitą  nagrodę.

Po trzebny  ies t '  nauczyciel na Wieś o mil 10 od 
W arszaw y, k tó ryby  posiadałięzyk  franenzki i łaciń­
ski, aby usposobił  ucznia do Klassy 3ciej, gdyby 
posiadał lpuzykę to ieszcze b y łoby  dogodniej.  Do­
wiedzieć się przy ulicy Miodowej Nr 4®6 w handlu 
muzycziiym K. L.JYIagnus.

Osoba iadąca za dni 8, przez M insk ,  Smoleńsk de 
Moskwy wygodnym Koczem, życzy sobie mi cc kom* 
panistę do wspólnych kosztów podroży. Życzący 
iechać raczy się udać do Sklepu Korzennego I>r*l 
ulicy W ierzbowej pod Nr 614 Lit: B. gdzie umówi# 
,się może.

W cz o ra j  w y c i ą g n i ę t e  N r a  4 0 .  5.  57 .  3 8 .  45.
ThiATR. Dziś Koiuedja M i***ezanin S iia eh e it.


